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ZATRZYMANIE CZASU, CHWILI, EMOCJI...
Facebookowa strona „Kozienice w obiektywie” (facebook.com/Kozienicewobiektywie) w cią-

gu 5 lat swojego istnienia zgromadziła ponad 6 tys., obserwujących. Znajdziemy na niej, jak 
sugeruje nazwa, przede wszystkim zdjęcia przedstawiające Kozienice – historyczne, mniej histo-
ryczne, współczesne... Zwraca uwagę bardzo duża aktywność obserwatorów, którzy zostawiają 
pod zdjęciami nie tylko polubienia i serduszka, ale często także obszerne komentarze, w których 
dzielą się swoimi spostrzeżeniami na temat prezentowanych kadrów i wspomnieniami na temat 
uwiecznionych na nich miejsc i ludzi. Bez cienia przestały można stwierdzi, że wytworzyła się tutaj 
autentyczna (a przy tym niezwykle pozytywna!) społeczność. O fenomenie strony rozmawiamy  
z jej twórcą, Przemysławem Nowakiem.

Rozmowa z Przemysławem Nowakiem („Kozienice w obiektywie”)

Tygodnik OKO: Niecałe dwa 
tygodnie temu strona obcho-
dziła swój jubileusz - powstała 
6 lutego 2020 roku, czyli ma już 
5 lat! Nie było jednak z tej oka-
zji żadnego okolicznościowego 
wpisu?

Przemysław Nowak: Faktycz-
nie, przeoczyłem to z powodu 
choroby.

Nasuwa się zatem pytanie - 
jak to się wszystko zaczęło?

Zdjęciami interesowałem się 
od dziecka, chodziłem na kółko 
fotograficzne u pana Kazimierza 
Janeczka w Szkole Podstawowej 
nr 2. Później miałem przerwę, 
wtedy przede wszystkim robiło 
się zdjęcia do albumu rodzin-
nego, ale gdy zacząłem pracę w 
Szkole Podstawowej nr 4, znowu 
zaraziłem się fotografią od pana 
Bogdana Mazura. No i tak powo-
li, powoli znów zacząłem robić 
zdjęcia… Ja zaczynałem pracę w 
szkole w roku 1998, on już tam 
od wielu lat pracował. Miał lu-
strzankę, obiektywy, jakoś mnie 
to ponownie wtedy zafascyno-
wało. Udostępniał mi czasem 
aparat, żebym sam robił zdję-
cia, wiele mnie nauczył. Teraz ja 
przejąłem po nim pałeczkę, bo 
szkoda by było, żeby ta tradycja 

fotografowania życia szkoły po-
rządnym aparatem i starannego 
archiwizowania tego wszystkiego 
zaniknęła.

Strona od początku była Pana 
pomysłem?

Tak, bo wykonując te fotogra-
fie zauważyłem, że dużo osób 
naprawdę lubi zdjęcia Kozienic. 
Kiedyś robiłem też zdjęcia z dro-
na, które pan Kordas puścił na 
stronie OKA. To była sytuacja, 
że leżałem w domu ze złamaną 
nogą i jakoś taki pomysł założe-
nia strony wpadł mi do głowy. 
Powoli zacząłem to publikować 
i dosyć szybko stało się to po-
pularne. Później był okres pan-
demii, kiedy bardzo dużo ludzi 
pozostawało online, wtedy też 
coraz więcej osób zaczęło ob-

serwować stronę, pojawiało się 
pod tymi zdjęciami bardzo dużo 
komentarzy, co było bardzo miłe. 
Później, gdy wróciłem do szkoły, 
za pośrednictwem siostry pana 
Bogdana Mazura, pani Wiesła-
wy Kucharskiej, uzyskałem jego 
negatywy, które zeskanowałem, 
zdigitalizowałem i dzięki temu 
zacząłem wrzucać także zdjęcia 
pana Bogdana.

Czyli można powiedzieć, że 
jest Pan kustoszem tego, co po 
sobie pozostawił?

Zdjęcie ma rodzina, ja nato-
miast dostałem ich część ze zgo-
dą na publikację na stronie.

Pan powiedział, że te zdję-
cia stały się „popularne”, ale 
ja bym dodał, że to mało po-
wiedziane, bo entuzjazm od-
wiedzających Pana stronę jest 
wręcz nadzwyczajny. Które 
zdjęcie cieszą się największym  
zainteresowaniem?

Przede wszystkim stare zdję-
cia, pokazujące te dawne Kozie-
nice, ponieważ wzbudzają dużo 
sentymentu. I te naprawdę stare, 
czarno-białe, i te nie aż tak stare, 
ale sprzed przynajmniej 20 lat. Z 
komentarzy, które się pod tymi 
zdjęciami pojawiają, można przy 
tym dowiedzieć się naprawdę 
wielu rzeczy o Kozienicach i ich 
mieszkańcach. Takie źródło jest 
wręcz jak skarb. Pojawiają się 
tam bardzo często wspomnienia 
z dzieciństwa, mieszkańcy młodsi 
i starsi się nimi wymieniają, wy-
tworzyła się wokół tego swoista 
społeczność. Jest to na pewno 

zarówno interesujące, jak i miłe. 
Bardzo popularne są np. takie 
proste zdjęcia ulicy, bo ludzie — 
tak mi się wydaje — chcą sobie 
przypomnieć, jak to wszystko 
wyglądało, jak było kiedyś.

Czasem człowiek nawet nie 
wie, że coś pamięta, dopóki nie 
ma tego impulsu wizualnego - i 
wtedy mamy takie: „No tak, 
przecież było coś takiego…”

Tak, w życiu codziennym cza-
sem zapominamy, nie zauwa-
żamy zmian, które następują 
w Kozienicach. Dopiero po ja-
kimś tam czasie, widząc zdję-
cie, przypominamy sobie, jak to 
było te 5-6 lat temu, bo zmiany 
zachodzą dynamicznie, a ludzie 
żyją szybko i nie zwracają może 
uwagi, skupieni na swoich spra-
wach, na to, co się dzieje wo-
kół. Ostatnio było u na takie 
zdjęcie studni na ulicy Kocha-
nowskiego, z której sam w mło-
dości wiele razy korzystałem, 
wracając do domu ze szkoły. 
Jej już nie ma — ale to zdjęcie 
zwykłej, starej studni wzbudziło 
wiele emocji. Jeśli coś było, każ-
dy to pamięta, a teraz już tego 
nie ma — to tutaj rodzi się ten 
sentyment.

Jeśli chodzi o autorów zdjęć, 
które na stronie można oglądać, 
to są to zdjęcia Pana autorstwa, 
zdjęcia pana Mazura…

…pana Andrzeja Wdowskiego, 
który też współtworzy ze mną 
stronę i jest źródłem informacji 
o nieocenionej wartości, ponie-
waż o Kozienicach wie napraw-
dę dużo, Macieja Rębisia, który 
też jest ważną postacią, dużo 
zdjęć mieliśmy od pani Agniesz-
ki Janeczek i Aldony Ptaszek  
i wielu osób, których nie sposób  
tu wymienić.

dokończenie na str. 3



2 www.tygodnikoko.pl
redakcja@tygodnikoko.pl04(534) 20 lutego 2025

TYGODNIK

UWAGA! 
W zaprzyjaźnionym z nami kiosku 

przy ul. Warszawskiej 49 w Kozie-
nicach (naprzeciw Netto) nie tylko 
znajdziesz OKO przez cały tydzień,  
ale też BEZPŁATNIE  ZOSTAWISZ OGŁO-
SZENIE! Wystarczy wejść i poprosić  
o nasz formularz.

POLSKA CEGŁA ŻYTKOWICE
zatrudni pracowników ze znajomością 

obróbki skrawaniem
na stanowisko kierownika zmiany

oraz bez kwalifikacji i doświadczenia
pracowników do pracy 
przy paletowaniu cegły

Tel. kontaktowy 600 030 838

GMINA MAGNUSZEW
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Firma Kordas E. Kordas
26-900 Kozienice, ul. Konstytucji 3 Maja 3
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Ukazujemy się na terenie subregionu radomskiego w 243 punktach dystrybucji

Kolejne
wydanie

6
marca 

atesty

od 2 m3

 juz od 900zł.

•  OGŁOSZENIA  •  OGŁOSZENIA  •  OGŁOSZENIA •   OGŁOSZENIA •   OGŁOSZENIA •
UWAGA! OGŁOSZENIA DROBNE PRZYSŁANE NA ADRES ogloszenia@tygodnikoko.pl 

PUBLIKUJEMY BEZPŁATNIE W ZAKRESIE DWÓCH EDYCJI. OSOBY ZAINTERESOWANE WIĘKSZĄ
ILOŚCIĄ WYDAŃ LUB SZERSZĄ WSPÓŁPRACĄ PROSIMY O KONTAKT Z REDAKCJĄ (DANE W STOPCE)

MOTORYZACJA
• KUPIĘ STARE MOTOCYKLE A 
TAKŻE CZĘŚCI I POZOSTAŁOŚCI 
PO NICH. TEL. 795-529-520
• Kupię STARE MOTOCYKLE I SA-
MOCHODY wsk, mz, simson, mo-
torynka itp FIAT, POLONEZ. Ciąg-
niki rolnicze. Tel. 721 029 688
• Sprzedam komplet opon zi-
mowych z felgami R15 185x65 
Tel.600-527-932

• Sprzedam wędkę “Bat” Ja-
xon 7m dł., nowa - cena 180 zł.  
Tel. 534-556-024
• Sprzedam stemple budowla-
ne dł. 2,90 m i dłuższe oraz drze-
wo na opał, cena do uzgodnienia.  
Tel. 609-972-576
• Sprzedam maszyny stolarskie, 
krajzegi, silniki elektryczne, parnik 
elektryczny, śrutownik, sieczkarnie, 
wóz konny na gumowych kołach, 
klatkę dwukółkę, wózek, stoły sto-
larskie, szafę dębową i wiele innych 
rzeczy. Proszę dzwonić po 18-ej.  
Tel. 518-254-256
• Sprzedam drewno opałowe 
sosnowe, podziabane, w cenie 
180zł/m, gałęziówka 150zł/m. 
Transport do uzgodnienia. Pionki.  
Tel. 662-018-044
• Sprzedam: kosiarka rotacyjna (pro-
dukt polski); grabiarka 5-gwiazdko-
wa; śrutownik; pompa “Predom” 
do wody brudnej i czystej z silni-
kiem 3-fazowym; sieczkarnia; te-
lewizor 32 cale (Sharp); kosiarka 
konna; pralka wirnikowa “Frania”.  
Tel. 797-367-164
• Sprzedam bale z rozbiórki / zmy-
warkę wolnostojącą Bosch / sto-
lik rozkładany / lodówkę. Cena do 
uzgodnienia, tel. 795 - 169 - 522
• Sprzedam stemple budowlane 
w cenie 8zł/szt. Wymiary do usta-
lenia.Transport do uzgodnienia.  
Tel. 662-018-044

• Sprzedam lokal mieszkalny 45m². 
Świerże Górna 9/20 - cena 219 000 
zlł, do uzgodnienia. Tel. 697-570-023
• Sprzedam dom 200m² z działką 
8a w Garbatce-Letnisko, dobra lo-
kalizacja (sklep, kościół, ośrodek 
zdrowia). Cena do uzgodnienia.  
Tel. 732-902-662
• Wynajmę garaż metalowy, ul. Mio-
dowa Pod Lasem. Tel. 517-289-792
• Wynajmę pokój lub mieszkanie w 
Świerże Górne 9/6. Cena 400 zł do 
uzgodnienia. Tel. 510-640-904
• Sprzedam ziemię orną i las. 
Jabłonów, gmina Policzna.  
Tel. 530-080-510
• Sprzedam działkę budowlaną w Chi-
nowie, 2000 m². Cena do uzgodnie-
nia. Tel. 728-789-998
• Sprzedam 2 ha ziemi ornej w Holen-
drach Kozienickich. Cena do uzgod-
nienia. Tel. 883-240-755
• Sprzedam dom z budynkami go-
spodarczymi i garażem położone w 
Holendrach Piotrkowskich 29, trasa 
Kozienice-Świerże Górne, po pow. 
4000 m². Cena do uzgodnienia. Wię-
cej informacji pod nr tel. 789-385-846
• Sprzedam dom z budynkami go-
spodarczymi o powierzchni 19 Ar. 
Położone w Ruda 26 koło Kozienic.  
Tel. 510-722-133
• Sprzedam działkę rolno-budowlaną 
o powierzchni 1,12 ha, (szer. 25 mb), 
przeznaczoną na zabudowę jedno-
rodzinną i zagrodową, poł. w miejsc. 
Brzóza przy ul. Parcela. Media - wo-
dociąg i światło - w działce. Cena do 
uzgodnienia. Tel. 697-001-702

PRACA
Korepetycje z matematyki 

(szkoła podstawowa 
i średnia)

Dojeżdżam na terenie 
Kozienic, Radomia, Pionek… 

Tel. 451-219-114

NIERUCHOMOŚCI • Sprzedam mieszkanie 3-pokojowe, 
58.9 m², ul. Konarskiego lub zamienię 
na kawalerkę lub mieszkanie 2-po-
kojowe do 40 m². Blisko jest szkoła, 
przedszkole, żłobek, przychodnie le-
karskie, sklepy. Tel. 696-146-200
• Sprzedam działkę - Janików 1200m2, 
wszystkie media - cena do uzgodnie-
nia. Kontakt: 504-567-332
• Sprzedam działki budowlane w Ja-
nikowie 1200m². Tel. 604-181-478 
lub 503-124-381

RÓŻNE

pn.-pt. 8-16

• Facet 51 lat pozna kobietę z 
Kozienic i okolic. Prosze o SMS-y.  
Tel. 508-615-325

MATRYMONIALNE

• Pracownik do produkcji 
szamb betonowych, Klwaty.  
Bardzo dobre zarobki! 
Tel. 517 249 095
• Kierowca do przewozu szamb 
betonowych. 
Tel. 517 249 095

Przekaż 1,5% swojego podatku na Fundację Energia-Działanie!
Rozliczając PIT za 2024 rok, pamiętaj,  

że możesz przekazać 1,5% swojego
podatku na Fundację Energia-Działanie, która wspiera 

działania na rzecz zdrowia i edukacji w naszej społeczności.
Fundacja prowadzi m.in. program dotyczący badań USG piersi, który pomaga 
we wczesnym wykrywaniu nowotworów oraz wydaje publikacje terapeutycz-

ne dla dzieci i dorosłych, wspierając rozwój emocjonalny i psychiczny.

Jak to zrobić?
W formularzu PIT wypełnij odpowiednią rubrykę i wpisz numer KRS Fundacji

Energia-Działanie: 0000572818. Dzięki Twojemu 1,5% Fundacja będzie mogła
kontynuować swoją działalność, pomagając mieszkańcom Ziemi Kozienickiej.
Nie zwlekaj – Twój 1,5% to realna pomoc w ratowaniu zdrowia i wspieraniu

rozwoju lokalnej społeczności!

Więcej informacji na stronie: https://15.energia-dzialanie.org.pl

Skup zboża na PELLET!  GOTÓWKA !!!
Tel. 519 452 981

Spółdzielnia Socjalna „Przystanek Kozienice 
w likwidacji” ma do sprzedaży,

po atrakcyjnych cenach wyposażenie gastronomiczne, 
nagłośnienie, namioty oraz nowoczesną wyparzarkę 

i samochód Berlingo VAN 1,5 diesel, 3 osobowy - idealny do 
usług kateringowych.

Informacji udzielamy pod nr tel. 512495193
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ZATRZYMANIE CZASU, CHWILI, EMOCJI...
Rozmowa z Przemysławem Nowakiem („Kozienice w obiektywie”)

Jako osoba odpowiedzialna 
za wybór tego, co się danego 
dnia na stronie ukaże - czym się 
Pan kieruje?

Na ogół po prostu przeglądam 
zdjęcia i wybiera je instynktow-
nie. Czasami są to po prostu róż-
ne okazje, na przykład zdjęcia 
z różnych uroczystości. 3 maja, 
11 listopada — wtedy wrzucam 
jakieś starsze zdjęcia, pokazują-
ce jak te obchody wyglądały w 
przeszłości. Dużo jest też oczy-
wiście historycznych zdjęć ze 
szkoły, w której pracuję.

No właśnie, te stare zdjęcia 
szkolne to jest osobny temat, 
bo one szczególnie uruchamiają 
wspomnienia, ktoś rozpoznaje 
siebie, pyta o innych…

Często ludzie się na tych zdję-
ciach oznaczają. Ktoś o coś za-
pyta, ktoś odpisuje, wywiązuje 
się taki sentymentalny dialog. 
Na pewno znalazłyby się i takie 
osoby, które nie miały ze sobą 
kontaktu przez wiele lat, a on 
znowu się pojawia dzięki temu, 
że obie obejrzały i skomento-
wały to samo szkolne zdjęcie, 
albo że właśnie ktoś kogoś tam 
oznaczył, a nie miał go wcześ-
niej w znajomych.

Powiedzieliśmy o zdjęciach 
najpopularniejszych, a które  

z publikowanych na stronie są 
najcenniejsze według Pana?

Na pewno te, które pokazu-
ją Kozienice, jakich już nie ma, 
miejsca, które już nie istnieją. 
Zdjęcia z lat 70. czy 80., bu-
dynki, miejsca… Bardzo często 
na stronie pojawia się taki ter-
min „Zielone Kozienice”, tutaj 
mieszkańcy z wielkim jakby ża-
lem wspominają, że tak kiedyś 
było, a już nie ma tego miasta 
zanurzonego z zieleni.

Czy Kozienice są fotogeniczne?
Tak, oczywiście! Tylko faktycz-

nie, tej zieleni jest już mniej niż 
kiedyś i w komentarzach bar-
dzo to jest odczuwalne. Ludzie 
patrzą na dawne zdjęcia ulic i 
pierwsze, co rzuca się w oczy, to 

jak dużo było kiedyś u nas tych 
drzew, krzewów, zieleni.

Myśli Pan, że powiedzmy za 
10-15-20 lat ludzie będą patrzeć 
z podobnym sentymentem na 
to, jakie Kozienice są teraz?

Na pewno, bo ludzie są sen-
tymentalni i zawsze jakoś wra-
cają do swojej młodości, do 
miejsca, gdzie się wychowali, 
gdzie spędzili dzieciństwo. To 
jest właśnie ta miłość do naszej 
„małej ojczyzny”, bo to tutaj 
przeżywamy wszystkie nasze 
pierwsze wzloty, upadki, rado-
ści, smutki… Są tacy ludzie, któ-
rzy dawno wyjechali i od wielu, 
wielu lat mieszkają za granicą, 
a obserwują stronę, oglądają 
zdjęcia, komentują, wspomi-
nają swoją młodość w Kozie-
nicach.  Jest pani z Australii, 
pani z Włoch, ktoś ze Stanów 
Zjednoczonych. To jest dla nich 
powrót do wspomnień i ludzi, z 
którymi kiedyś się tutaj żyło.

Wróćmy może teraz do 
tego, o czym była mowa na 
początku, czyli Pana drogi do 
fotografii. Skąd taki właśnie  
wybór hobby?

 Fotografia jest zatrzymaniem 
czasu, zatrzymaniem chwili, 
emocji, wspomnieniem. Dla 
mnie jest to ciekawsze niż film, 
bo to jest tylko ułamek sekun-
dy, a jednak w głowie wzbudza 
tak wiele odczuć. Ułamek se-
kundy — a gdy oglądamy takie 
zdjęcie za 15 czy 20 lat w głowie 
mamy przecież nie tylko tę jed-
ną klatkę, ale przychodzi nam do 
niej całe mnóstwo wspomnień, 
emocji i wrażeń. Myślę, że to 
właśnie dlatego ludzie tak chęt-
nie te zdjęcia oglądają.

Jak Pan patrzy jako fotograf 
z doświadczeniem i taki po-
wiedzmy „tradycyjny” na to, 
jak fotografia wygląda teraz, 
gdy w zasadzie każdy nosi w 
kieszeni urządzenie pozwalają-
ce na robienie zdjęć i gdy tych 
zdjęć codziennie wykonuje się 

i publikuje jakieś nieprzeliczo-
ne ilości?

Zacytuję tutaj pana Tomasza To-
maszewskiego, fotografa: „Dużo 
ludzi robi dziś zdjęcia telefonem, 
ale telefon to jest w zasadzie tyl-
ko taki fotograficzny notatnik. 
Nie jest to narzędzie do fotografii 
prawdziwej”. Oczywiście można 
zrobić telefonem dobre zdję-
cie, ale dobre zdjęcie musi być 
przemyślane, a telefonem ludzie 
raczej tak cykają, czasami setki, 
tysiące zdjęć w ciągu doby i nie-
wiele z tego wynika. Fotografia 
tradycyjna wymaga zaplanowa-
nia, przemyślenia, jakiegoś pomy-
słu. Nie chodzi w niej o to, żeby 
po prostu strzelić sobie fotkę, 100 

zdjęć na jednym wyjściu. Inaczej 
było kiedyś, bo gdy miało się 24 
czy 36 klatek na kliszę, to trzeba 
się było naprawdę zastanowić. No 
ale — co zrobić.

Jeśli chodzi o archiwum zdjęć 
pana Mazura, o którym była 
wcześniej mowa - dużo tego 
jeszcze czeka na obrobienia?

Klisze zeskanowalem już 
wszystkie, teraz jeszcze jest tro-
szeczkę zdjęć na płytach, to są 
przede wszystkim materiały ze 
Szkoły Podstawowej nr 4.  Jeśli 
chodzi o publikację, to jeszcze 
długa droga przed nami, z tym, 
że 80% to są zdjęcia ze szkoły. 
Samych Kozienic mam kilka fol-
derów, około 2 GB zdjęć.

 
Jakie są plany, co zobaczymy 

na stronie w najbliższej przy-
szłości?

Plan jest taki, żeby cały czas 
rozwijać stronę. Chciałbym też 
zaprosić mieszkańców, żeby 
przysyłali swoje zdjęcia, jeśli 
mają taką chęć i możliwość. 
Można by wtedy stworzyć więk-
szą społeczność, więcej zdjęć ar-
chiwizować. Byłoby to na pewno 
z korzyścią dla miasta. Gdyby 
więc mieszkańcy mieli ochotę 
przesyłać swoje zdjęcia, to bar-
dzo do tego zachęcam!

Rozmawiał AlKo

Zeskanuj kod QR i odwiedź stronę 
Kozienice w obiektywie!
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POZNALIśMY UCZNIóW NAGROdZONYCH W VI EdYCJI 
KONKURSU ENEA AKAdEMIA TALENTóW

REPREZENTACJA ENEI WYTWARZANIE W NAJLEPSZEJ CZWóRCE 
AMATORSKIEJ HALOWEJ LIGI PIŁKI NOŻNEJ W KOZIENICACH

Do VI edycji konkursu zgłosiło 
się blisko 1 500 uczniów, którzy 
rywalizowali w czterech katego-
riach: nauka, sport, sztuka oraz 
zaangażowanie społeczne i eko-
logia. Spośród wszystkich zgło-
szeń wybranych zostało 40 osób, 
które otrzymają stypendia na roz-
wój swoich talentów, np. poprzez 
udział w dodatkowych zajęciach, 
konkursach, zawodach czy pro-
jektach zgodnych z ich zaintere-
sowaniami. Łączna kwota tego-
rocznych stypendiów to 200 000 
zł, a w trakcie wszystkich sześciu 
edycji konkursu Enea Akademia 
Talentów przekazanych zostało 
już 1,5 miliona złotych.

– W naszym przekonaniu eduka-
cja nie tylko kształtuje umysły, ale 
też otwiera drzwi do nowych moż-
liwości. Enea inwestuje w eduka-
cję, tworząc inspirujące środowi-
sko, w którym każde dziecko może 
rozwijać pasje, odkrywać talenty  
i realizować swoje marzenia – 
podkreśla Izabela Rakuć-Kocha-
niak, dyrektorka Departamentu 
ESG w Enei. – Celem naszego 
konkursu jest nie tylko wsparcie 
młodych talentów poprzez atrak-
cyjne stypendia, ale również 
walka z wykluczeniem. Konkurs 
realizowany był po raz szósty, a 
łącznie na ten cel przekazaliśmy 
już półtora miliona złotych. Jeste-
śmy niezwykle dumni, że możemy 
wspierać utalentowaną młodzież i 
dzieci, pomagając im w realizacji 
marzeń oraz rozwijaniu swoich 
pasji. Każdy z laureatów wykazał 
się nie tylko wybitnymi osiąg-
nięciami, ale także niesamowitą 
determinacją i zaangażowaniem. 
Wierzymy, że nasze stypendia 
będą dla nich kolejnym krokiem 

na drodze do osiągnięcia celów  
i marzeń, a jednocześnie przyczy-
nią się do kreowania lepszej przy-
szłości dla ich pokolenia, ale także 
tych następnych – podsumowuje 
Izabela Rakuć-Kochaniak.

Laureaci tegorocznej edycji Enei 
Akademii Talentów zostali wybra-
ni przez 20-osobowe jury, w skład 
którego weszli przedstawiciele 
środowisk naukowych, artystycz-
nych, sportowych oraz organizacji 
pozarządowych. W wyłonieniu 
zwycięzców brali udział także 
internauci, którzy głosowali na 
swoich faworytów. W gronie lau-
reatów znalazło się 20 uczniów ze 
szkół podstawowych oraz 20 ze 
szkół ponadpodstawowych z te-
renu całej Polski. Wszyscy otrzy-
mają stypendia, każde o wartości 
5 000 zł.

Wśród nagrodzonych w VI 
edycji Enei Akademii Talentów 
w kategorii sportu są m.in. mi-
strzowie świata, Europy i Polski 
w różnych dyscyplinach: tenisie, 

akrobatyce, biegach czy sportach 
walki. Dzięki stypendium od Enei 
swoje naukowe pasje będą mogli 
rozwijać również entuzjaści infor-
matyki, elektrotechniki czy nauk 
ścisłych, którzy – mimo młode-
go wieku – mogą pochwalić się 
osiągnięciami na arenie między-
narodowej. W oczach jury i inter-
nautów uznanie zyskali również 
młodzi artyści, którzy z sukcesem 
reprezentują Polskę w międzyna-
rodowych konkursach muzycz-
nych i plastycznych. Wszystkich 
laureatów wyróżnia także aktyw-
ność społeczna. W konkursie, 
poza wysokimi osiągnięciami w 
swojej kategorii talentu, ocenia-
ne było również zaangażowanie 
w działania na rzecz lokalnych 
społeczności. By nagrodzić lokal-
nych liderów zmian, organizato-
rzy stworzyli oddzielną kategorię 
dla zaangażowania społecznego 
i ekologii, w której wyróżniane 
są osoby najbardziej aktywne w 
swoim środowisku. W tej grupie 

znaleźli  się młodzi aktywiści, dzia-
łający w organizacjach wolonta-
riusze, lokalni działacze, którzy or-
ganizują wydarzenia, konferencje 
czy projekty mające realny wpływ 
na otoczenie.

Jest nam niezmiernie miło ogło-
sić, że wśród zwycięzców znalazła 
się Luiza Tarczyńska z Aleksan-
drówki, a także Oskar Krawczyk z 
Janowa. Luiza uzyskała Nagrodę 
Jury w kategorii „Zaangażowanie 
społeczne i ekologia”. Uczennica 
VI klasy dała się poznać jako ak-
tywny uczestnik akcji realizowa-
nych na rzecz społeczności i śro-
dowiska, a także członek Związku 
Harcerstwa Rzeczypospolitej. Do-
datkowo realizuje się w wielu pa-
sjach, m.in. gra na pianinie. Oskar 
to uczeń IV klasy liceum o profilu 
matematyczno-informatycznym, 
a przedmioty te stanowią pod-
stawę jego zainteresowań. Swoje 
pasje stale rozwija poprzez m.in. 
udział w wielu międzynarodo-
wych, prestiżowych konkursach, 

programach i projektach. Szcze-
gólne zainteresowanie nastolatka 
wzbudza tematyka sztucznej inte-
ligencji oraz uczenia maszynowe-
go. Oskar zdobył Nagrodę Jury w 
kategorii „Nauka”.

Konkurs organizują wspólnie 
Enea oraz Fundacja Enea. Te-
goroczna edycja Enei Akademii 
Talentów uzyskała patronat ho-
norowy Ministra Edukacji, Mini-
sterstwa Sportu i Turystyki, Mi-
nisterstwa Kultury i Dziedzictwa 
Narodowego oraz Ministerstwa 
Aktywów Państwowych. Konkurs 
wpisany jest na stałe w społeczne 
zaangażowanie Enei – jako przy-
kład realnej pomocy młodym ta-
lentom, zaangażowanym w sport, 
sztukę, rozwój nauki, ekologię, 
wolontariat i inne działania spo-
łeczne.

Luizie i Oskarowi serdecznie 
dziękujemy za zaangażowanie w 
projekt, gratulujemy i życzymy 
powodzenia w dalszym rozwoju!

Enea ogłosiła zwycięzców 
konkursu stypendialnego, 

którzy otrzymają łącznie 200 
000 zł na wsparcie swoich 
pasji, rozwoju i edukacji. Z 
dumą ogłaszamy, że wśród 
laureatów znalazła się Luiza 
Tarczyńska z Aleksandrówki 
i Oskar Krawczyk z Janowa. 
Gratulujemy!

W najbliższy poniedziałek, 24 
lutego rozegrana zostanie ostat-
nia kolejka rundy zasadniczej 
tych prestiżowych rozgrywek 
piłkarskich organizowanych nie-
przerwanie od 30 lat w kozieni-
ckiej hali. Rywalem drużyny Enei 
Wytwarzanie w ostatniej kolejce 
będzie zespół 997.

Natomiast w piątek, 28 lute-
go energetycy stoczą pojedy-
nek o obronę mistrzowskiego 
tytułu z 2024 r. Rozgrywki roz-
poczną się o godzinie 17:00,  
a mecz finałowy zaplanowany jest  
na godzinę 18:45.

Wszystkich sympatyków Re-
prezentacji Enei Wytwarzanie 
zapraszamy do wspierania i ki-
bicowania drużynie, składamy 
również podziękowania za do-

tychczasowe wsparcie drużyny 
i gorący doping w rozgrywkach 
bieżącego sezonu.

Skład Reprezentacji Enei Wy-
twarzanie w sezonie rozgrywko-
wym 2024/2025 wygląda nastę-
pująco: Łukasz Anioł, Krzysztof 
Baran, Andrzej Czaplarski, Da-
mian Czekaj, Marcin Fusiek, An-
drzej Kalinka – Kapitan Druży-
ny, Konrad Kłos, Marcin Kołdej, 
Sławomir Kuźmiński, Bartłomiej 
Molenda i Tomasz Rutkowski. 
Opiekunem drużyny jest Krzysz-
tof Bomba.

Mecze finałowe odbędą się 
w hali sportowej przy ulicy Gło-
waczowskiej 48 w Kozienicach. 
Wstęp jest wolny.

28 lutego, godz. 17:00 - do  
zobaczenia!

W poniedziałek, 17 lutego 2025 r. piłkarska Repre-
zentacja Enei Wytwarzanie pewnym zwycięstwem 

8:2 z zespołem z Łukawy przypieczętowała awans do 
fazy play-off 30. jubileuszowej Amatorskiej Halowej Ligi  
Piłki Nożnej w Kozienicach.
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Spotkanie z Zarządem Województwa Mazowieckiego

Polityka senioralna Gminy Kozienice Pierwszy w 2025 roku Konwent 
Wójtów, Burmistrzów 
i Prezydenta Ziemi Radomskiej

PRZEJŚCIE DLA PIESZYCH 
W ALEKSANDRÓWCE

„Transformować, tak by nie rujnować” - spotkanie 
z Komisją Wspólną Rządu i Samorządu Terytorialnego

Gmina Kozienice rozpoczęła prace nad polityką senioralną. W terminie od 17 lutego do 
17 marca br. prowadzone jest badanie ankietowe, którego celem jest poznanie opi-

nii osób starszych mieszkających w Gminie Kozienice. Anonimowa ankieta skierowana 
jest do grupy osób w wieku 60+.   

Sam pomysł prac nad polityką 
senioralną jest wspólną inicjaty-
wą Samorządu Gminy Kozienice  
i Kozienickiej Rady Seniorów (KRS). 
Podczas pierwszego posiedzenia 
Kozienickiej Rady Seniorów, we 
wrześniu 2024 r., wskazano po-
trzebę analizy środowiska osób 
starszych oraz wypracowania  
i usystematyzowania lokalnych 
kierunków działań, celowanych  
do seniorów.

- Polityka senioralna, ze względu 
na postępujący kryzys demogra-
ficzny, jest jedną z kluczowych czę-
ści polityk społecznych, nie tylko  
w Polsce, ale i na świecie. Tworze-
nie dokumentów dedykowanych 
seniorom, rozumianych jako ogół 
uporządkowanych działań na rzecz 
społeczności osób starszych jest 
coraz bardziej popularne i spo-
łecznie pożądane – mówi Robert 
Boryczka Zastępca Burmistrza 
ds. Społecznych i dodaje – Bada-
niem ankietowym, rozpoczynamy 
pierwszy etap prac, który skupio-
ny jest na rozpoznaniu potrzeb 
i aktualnej sytuacji seniorów  
w Gminie Kozienice. Naszym pra-
com patronuje Kozienicka Rada 
Seniorów, która m.in. zweryfi-
kowała i przyjęła przedstawioną 
przez nas ankietę.  

Udział w badaniu ankietowym 
to trzy kroki: pobierz – wypełnij – 
złóż.

- Zależy nam, aby ankieta trafi-
ła do jak największej liczby osób 
starszych w naszej gminie, do osób 
mieszkających w mieście i na wsi, 
do osób aktywnych, w tym korzy-
stających np. z UTW czy Domu Se-
niora, ale i do osób nieaktywnych 
społecznie, samotnych czy niesa-
modzielnych. Im więcej osób wy-
pełni ankietę, tym pełniejszy obraz 
potrzeb uda nam się uzyskać, a 
tym samym trafniej wypracujemy 
cele i ustalimy przyszłe działania 
– przekazuje Robert Boryczka - Li-
czymy na wsparcie osób, które 
mają kontakt z seniorami, szcze-
gólnie tymi nieaktywnymi. Każda 
sugestia, opinia, czy wynikająca 
z doświadczenia obserwacja, ma 
ogromną wartość, bowiem po-
może poznać rzeczywistość i zro-

zumieć jak wyglądają codzienne 
wyzwania osób starszych.

Ankietę można pobrać:
• ze strony internetowej www.ko-

zienice.pl,
• w Urzędzie Miejskim w Kozieni-

cach, ul. Parkowa 5, lnfopunkt,
• w Kozienickim Domu Kultury im. 

B. Klimczuka, ul. Warszawska 29,
• w Bibliotece Publicznej Gminy 

Kozienice im. ks. F. Siarczyńskie-
go, ul. J.Kochanowskiego 22.
Po wypełnieniu, ankietę należy 
dostarczyć do:

• Urzędu Miejskiego w Kozieni-
cach, ul. Parkowa 5, lnfopunkt,

• Kozienickiego Domu Kultury im. 
B. Klimczuka, ul. Warszawska 29,

• Biblioteki Publicznej Gminy Ko-
zienice im. ks. F. Siarczyńskiego, 
ul. J. Kochanowskiego 22.

27 stycznia br. w Centrum Kulturalno-Artystycznym w Ko-
zienicach odbyło się świąteczno-noworoczne spotkanie 

Konwentu Wójtów, Burmistrzów i Prezydenta Ziemi Radom-
skiej. Wydarzenie było okazją do złożenia życzeń, wymiany 
doświadczeń i noworocznych refleksji samorządowców z re-
gionu radomskiego. Gospodarzami spotkania byli Mariusz 
Prawda Burmistrz Gminy Kozienice oraz Artur Ludew Prze-
wodniczący Konwentu.

W Aleksandrówce rozpoczęły się długo oczekiwane pra-
ce związane z budową przejścia dla pieszych przez tory  

w ciągu ul. Głównej wraz z infrastrukturą towarzyszącą.

W  wydarzeniu uczestniczyli sa-
morządowcy i parlamentarzyści 
z regionu radomskiego. Wśród 
zgromadzonych, poza członkami 
Konwentu, obecni byli: poseł na 
sejm Marek Suski, Wicemarsza-
łek Województwa Mazowieckie-
go Rafał Rajkowski, Wicewoje-
woda Mazowiecki Patryk Fajdek, 
kierownik Delegatury MUW Rafał 
Molga, radni Sejmiku Wojewódz-
twa Mazowieckiego, starostowie 
powiatów białobrzeskiego, gró-
jeckiego, kozienickiego, lipskiego, 
radomskiego, szydłowieckiego 
i zwoleńskiego, przedstawiciele 
Gminy Kozienice, przewodniczą-
cy i wiceprzewodniczący Rady 
Miejskiej w Kozienicach i Rady 
Powiatu Kozienickiego. Gośćmi 
specjalnymi spotkania byli ks. 
biskup Marek Solarczyk – Biskup 

Diecezji Radomskiej oraz ks. Da-
riusz Sałek - proboszcz parafii pw. 
Św. Krzyża w Kozienicach.

W programie spotkania prze-
widziano noworoczne życzenia, 
dzielenie się opłatkiem, przemó-
wienia gospodarzy i zaproszo-
nych gości. Niespodzianką były 
złożone Biskupowi  Radomskie-
mu życzenia z okazji 4. rocznicy 
ingresu do katedry Opieki Naj-
świętszej Maryi Panny w Rado-
miu (która przypadła właśnie 27 
stycznia). Uroczystość zwieńczył 
mini koncert w wykonaniu ucz-
niów i nauczycieli Szkoły Muzycz-
nej I. stopnia im. Wojciecha Kilara 
w Kozienicach.

Kozienickie spotkanie Konwen-
tu było pierwszym spotkaniem 
tego zgromadzenia w 2025 roku  
i drugim w obecnej jego kadencji.

Łączny koszt inwestycji, na 
który składają się roboty budow-
lane, nadzór inwestorski i pro-
jekt, ma wynieść ponad 273 tys. 
złotych. Inwestycja realizowana 
jest ze środków własnych Gmi-
ny Kozienice. Wykonawcą prac, 

wyłonionym w przetargu, jest 
PRZEDSIĘBIORSTWO ROBÓT IN-
ŻYNIERYJNYCH I MONTAŻOWYCH 
BUDOMONT S.C. Tadeusz i Bar-
tłomiej Głowiccy, zgodnie z umo-
wą roboty budowlane mają się 
zakończyć do końca kwietnia br.

W środę, 5 lutego Burmistrz 
Gminy Kozienice Mariusz 

Prawda wspólnie z burmi-
strzem Gryfina Mieczysławem 
Sawarynem, burmistrzem Trze-
bini Jarosławem Okoczukiem 
oraz przedstawicielem prezy-
denta Rybnika Mariuszem Śpie-
wokiem, wziął udział w posie-
dzeniu Komisji Wspólnej Rządu 
i Samorządu Terytorialnego. 

Posiedzenie odbyło się w bu-
dynku MSWIA w Warszawie  
i jednym z poruszonych zagadnień 
była transformacja energetyczna.

- Na posiedzeniu Komisji 
przedstawiliśmy prezentację,  
wza w niej sytuację Kozienic 
– przekazuje Mariusz Prawda 
Burmistrz Gminy Kozienice – W 
konsekwencji, Prezydium Ko-
misji uznało, że na kolejnym 
spotkaniu również będzie punkt 
porządku obrad, dotyczący 
sytuacji w gminach posiada-
jących elektrownie. 26 lutego 
jesteśmy zaproszeni na kolej-
ne posiedzenie tej Komisji, tam 
oczekujemy już bardziej szcze-
gółowych odpowiedzi ze strony 
ministerstw i przedstawicieli  

rządu – dodaje burmistrz.
Udział w posiedzeniu Komisji 

Wspólnej Rządu i Samorządu 
Terytorialnego jest kolejnym 
działaniem zainicjowanym przez 
Samorząd Gminy Kozienice, a 
podjętym na skutek planowa-
nej przez rząd przyśpieszonej 
transformacji energetycznej, 
czyli wyłączenia bloków w elek-
trowniach i elektrociepłowniach 
opalanych węglem kamiennym. 
Do tej pory miały miejsce dwa 
spotkania w sprawie transfor-
macji energetycznej. Odbyły 
się one w Urzędzie Miejskim 
w Kozienicach - pierwsze 5 li-
stopada 2024 r. z udziałem 
przedstawicieli 9. samorzą-
dów z całej Polski, na terenie 

których działają elektrownie 
opalane węglem kamiennym 
oraz kolejne 24 stycznia br. z 
udziałem 3. samorządów oraz 
przedstawicieli związków zawo-
dowych działających w zakła-
dach objętych transformacją 
energetyczną. Celem spotkań 
było wypracowanie wspólnego 
stanowiska i przygotowanie się 
do rozmów ze stroną rządową. 
Oficjalne stanowiska oraz zaan-
gażowanie w sprawę poskutko-
wało zaproszeniem na Komisję 
Wspólną Rządu i Samorządu 
Terytorialnego. Było to pierwsze 
z oczekiwanych przez samorzą-
dowców zewnętrznych spot-
kań w sprawie transformacji  
energetycznej.

We wtorek, 18 lutego, Bur-
mistrz Gminy Kozienice 

Mariusz Prawda wraz z Wi-
ceburmistrzem Igorem Czer-
wińskim, Prezydentem Miasta 
Ostrołęki Pawłem Niewiadom-
skim i Wiceprezydentem Stani-
sławem Kubłem, uczestniczyli 
w posiedzeniu Zarządu Woje-
wództwa Mazowieckiego. Spot-
kanie dotyczyło transformacji 
energetycznej.

Samorządowcy, jako gospoda-
rze terenu na którym funkcjo-
nują elektrownie opalane wę-
glem kamiennym, przedstawili 
Zarządowi WM sytuację Kozienic 
i Ostrołęki, podzielili się szere-
giem obaw oraz zaprezentowali 
zagrożenia wynikające z plano-
wanej, przyspieszonej trans-
formacji energetycznej. Zarząd 
Województwa Mazowieckiego 
zapoznał się również z planem 

najbliższych działań zainicjowa-
nych przez Burmistrza Gminy 
Kozienice, w tym m.in. harmono-
gramem spotkań z sejmowymi 
komisjami branżowymi.

Samorządowcy z Gminy Ko-
zienice i Miasta Ostrołęki zwró-
cili się do Zarządu i Sejmiku 
Województwa Mazowieckiego 
z prośbą o wsparcie w walce  
o przyszłość regionu i jego miesz-
kańców. Fot.: Archiwum UMWM
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Ministerstwo Sprawiedliwości obejmuje nadzorem postępowania 
dyscyplinarne i karne wobec kozienickiego sędziego

W bardzo obszernym tek-
ście opublikowanym 12 lutego 
na portalu TVN 24 dziennikar-
ka Klaudia Ziółkowska referuje 
ustalenia w sprawie sędziego, 
które są tyleż kuriozalne, co bul-
wersujące, ponieważ nie chodzi 
bynajmniej o kilka zaniedbanych 
spraw. Takich, w których sędzie 
Mańkowski nie zrobił tego, do 
czego jest zobowiązany, miało 
być bowiem aż 121. Taki stan 
rzeczy na dzień 12 grudnia 
2024 roku (obecnie wiadomo, 
że spraw takich jest 122) przed-
stawił  Krzysztof Jerzy Piaseczny, 
prezes Sądu Rejonowego w Ko-
zienicach, który w połowie ubie-
głego roku złożył do prokuratury 
zawiadomienie o niewłaściwym 
postępowaniu sędziego, w wy-
niku czego wszczęto stosowne 
śledztwo. Warto przy tym pod-
kreślić, że problem nie pojawił 
się wcale ostatnio, lecz ciągnie 
się od siedmiu lat.

Naganna postawa sędziego

- Problem z terminowością 
sporządzania uzasadnień przez 
sędziego Michała Mańkow-
skiego występuje od wielu lat. 
Naganna postawa sędziego  
w znaczący sposób utrudnia 
prawidłowe przeprowadzenie 
postępowań sądowych, wpływa 
na przewlekłość postępowań,  
a strony zwracają się do prezesa 
sądu o przyspieszenie toku urzę-
dowania w trybie wnioskowym 
lub skargowym - powiedział pre-
zes Sądu Rejonowego w Kozieni-
cach dziennikarce TVN24.

Skoro od siedmiu lat sędzia 
nie dopełnia swoich obowiąz-
ków, zasadne wydaje się pytanie 
o nadzór nad jego pracą. Okazu-
je się, że nie jest bynajmniej tak, 
że tak rażące lekceważenie obo-
wiązków przechodzi bez echa, 
ponieważ Prezes Sądu Rejono-
wego w Kozienicach wskazuje, 
że wielokrotnie zwracał uwagę 
sędziemu Mańkowskiemu na 
piśmie, podobnie jak czynił to 
jego poprzednik. Sędzia miał być 
zatem upominany

• czterokrotnie w roku 2019
• raz w 2020
• dwukrotnie w 2021
• pięciokrotnie w 2022
• siedmiokrotnie w 2023
• czterokrotnie w 2024

W sumie: 23 razy w ciagu 
ostatnich sześciu lat. Można by 
oczekiwać, że to dość - i zasta-
nowić się, kto z nas pozostałby 
na stanowisku, jakie zajmu-
je, gdyby otrzymał podobną 
liczbę upomnień w poważnej  
przecież materii.

Już siedem lat temu sprawa 
trafiła do Zastępcy Rzecznika 
Dyscyplinarnego w Lublinie, 
działającego  przy Sądzie Okrę-
gowym w Radomiu. Sąd Dyscy-
plinarny  przy Sądzie Apelacyj-
nym w Lublinie w roku 2017 
ukarał Michała Mańkowskiego 
karą dyscyplinarną w postaci 
nagany, a w roku 2024 obniże-
niem wynagrodzenia na dwa 
lata. W tym samym sądzie toczą 
się obecnie trzy kolejne postę-
powania dyscyplinarne, jednak 
prezes kozienickiego Sądu Re-
jonowego nie żywi już chyba 
obecnie złudzeń co do ich sku-
teczności, toteż zdecydował 
się „wobec powtarzających się 
zachowań sędziego Michała 
Mańkowskiego, mogących no-
sić znamiona czynów zabronio-
nych”, na złożenie zawiadomie-
nia do odpowiednich organów 
prokuratury.

Sprawą pierwotnie, od  
9 kwietnia 2024 roku, zajmowa-
ła się Prokuratura Rejonowa w 
Puławach, a śledztwo dotyczyło 
czynów z art. 231 Kodeksu kar-
nego (niedopełnienie obowiąz-
ków albo nadużycie uprawnień 
przez funkcjonariusza publicz-
nego) oraz art. 276 Kodeksu 
karnego (ukrywanie dokumen-
tu). 29 listopada 2024 roku po-
stępowanie zostało przeniesio-
ne do Prokuratury Okręgowej  
w Lublinie.

Ministerstwo Sprawiedliwo-
sci obejmuje sprawę nadzorem

W dniu, gdy przygotowujemy 
ten numer do druku, tj. 19 lu-
tego 2025, na stronie interne-
towej Ministerstwa Sprawied-
liwości pojawiła się informacja, 
którą przedrukowujemy tutaj  
w całości:

W związku z informacjami 
prasowymi dotyczącymi Micha-
ła Mańkowskiego – sędziego 
Sądu Rejonowego w Kozieni-
cach, Ministerstwo Sprawiedli-
wości informuje, że nadzoruje 
przebieg postępowań wyjaśnia-
jących i dyscyplinarnych prowa-
dzonych wobec tego sędziego. 
Ministerstwo nie akceptuje tak 
rażącej i niczym nieuzasadnio-
nej postawy sędziego i będzie 
reagować w podobnych sytua-
cjach.

Sędzia Michał Mańkowski zo-
stał już prawomocnie skazany 
na karę dyscyplinarną nagany 
za przekroczenie ustawowego 
terminu do sporządzenia uza-
sadnień w 90 sprawach oraz 
karę obniżenia wynagrodzenia 
zasadniczego o 25% na okres 

dwóch lat – za przekroczenie 
terminu w ponad 80 sprawach. 
Ponadto, dwoma nieprawo-
mocnymi wyrokami nałożono 
na niego kary pieniężne za opóź-
nienia w 82 sprawach.

Według informacji przekaza-
nych przez Prezesa Sądu Okrę-
gowego w Radomiu, na dzień 
18 lutego 2025 r. sędzia Michał 
Mańkowski zalega ze sporzą-
dzeniem uzasadnień w 122 
sprawach.

W związku z tym Zastępca 
Rzecznika Dyscyplinarnego przy 
Sądzie Okręgowym w Radomiu 
skierował wnioski o wszczęcie 
postępowań dyscyplinarnych 
do Sądu Dyscyplinarnego przy 
Sądzie Apelacyjnym w Lublinie. 
Obecnie prowadzone są dwa 
postępowania przed tym są-
dem oraz dwa postępowania 
przed Sądem Najwyższym.

Ministerstwo Sprawiedli-
wości monitoruje wszystkie 
sprawy, szczególnie pod kątem 
zasadności ewentualnych od-
wołań od przyszłych orzeczeń. 
W marcu 2025 r. odbędą się 
dwa terminy rozpraw przed 
Sądem Najwyższym oraz jedna 
rozprawa przed Sądem Dyscy-
plinarnym przy Sądzie Apelacyj-
nym w Lublinie.

Z uwagi na rażące narusze-
nie obowiązków oraz posta-
wę godzącą w dobro wymiaru 
sprawiedliwości, Prezes Sądu 
Rejonowego w Kozienicach  
w dniu 19 lipca 2024 r. zarzą-
dził natychmiastową przerwę  
w czynnościach sędziego na 
okres jednego miesiąca.

Decyzja ta została jednak 
uchylona uchwałą Sądu Dyscy-
plinarnego przy Sądzie Apela-
cyjnym w Lublinie.

Dodatkowo 5 lutego 2024 
r. Prezes Sądu Rejonowego w 
Kozienicach złożył do Prokura-
tury Rejonowej w Kozienicach 
zawiadomienie o możliwości 
popełnienia przez sędziego 

Michała Mańkowskiego prze-
stępstw z art. 231 § 1 kk i art. 
276 kk. Sprawą zajmuje się 
obecnie Prokuratura Okręgowa 
w Lublinie.

Ministerstwo Sprawiedliwo-
ści będzie nadal śledzić roz-
wój sytuacji oraz podejmować 
wszelkie niezbędne działania w 
ramach swoich kompetencji.

Nie tyko brak uzasadnień. 
Zaginione (?) akta

Brak uzasadnień wyroków 
nie wyczerpuje zarzutów wy-
suwanych wobec sędziego. Ko-
zieniccy prokuratorzy zadając 
pytania prezesowi kozienickiego 
Sądu Rejonowego dowiedzieli 
się także, że w przynajmniej 21 
sprawach „sędzia nie tylko nie 
sporządził uzasadnień, ale rów-
nież nie zwrócił akt do sądu”.  
Dodajmy, jeśli nie jest to z miej-
sca jasne, że taka sytuacja jest 
z zasady niedopuszczalna. O ile 
sytuacje, w których sędziowie 
najzupełniej legalnie zabierają 
akta do domu zdarzają się jak 
najbardziej, w niektórych zaś 
z tych przypadków może zajść 
okoliczność, że np. z podwodu 
kradzieży akta na jakiś czas lub 
na zawsze przepadają, o tyle 
niemal niespotykany jest stan 
rzeczy, w którym większą ilość 
akt gubi ten sam sędzia. Dość 
oczywistym wnioskiem jest 
wówczas konkluzja, że postę-
powanie takiego sędziego jest 
niedopowiednie i należy się za-
stanowić, czy taka osoba powin-
na w ogóle być dopuszczona do 
sprawowania tak odpowiedzial-
nej funkcji. Tym bardziej, że…

Brak uzasadnienia to nie tylko 
kwestia formalna, ale też realny 
problem dla podsądnych

Uzasadnienia wyroków pisze 
się po coś. Nie jest to sztuka 
dla sztuki, bynajmniej. Speł-
niają one ważną rolę m.in. w 
procedurze apelacji, w której 
pisemne uzasadnienie wyroku 
jest potrzebne do jej złożenia. 

Artykuł Klaudii Ziółkowskiej 
przytacza przykład sprawy 
pewnej kobiety, która od kilku 
lat czeka na prawomocny wy-
rok dla kierowcy oskarżonego 
o spowodowanie w wypadku 
drogowym śmierci jej męża. W 
2022 roku sprawę prowadził, 
jako przewodniczący składu, 
sędzia Michał Mańkowski z II 
wydziału karnego. Wyrok wydał 
w połowie 2023 roku. Ponieważ 
jednak orzeczenie nie satysfak-
cjonowało wdowy i jej córki, 
kobiety chciały apelować. Oka-
zało się to jednak niemożliwe 
właśnie z powodu braku uza-
sadnienia wyroku, choć zaraz 
po jego ogłoszeniu o takowe 
uzasadnienie wystąpiła pełno-
mocniczka rodziny zmarłego. 
Wedlug artykułu do dziś nic się 
nie zmieniło. Podobnych spraw 
jest więcej. Brak uzasadnienia 
w sprawie karnej jest też prze-
szkodą dla dochodzenia od-
szkodowań na drodze cywilnej.

Z drugiej strony brak uzasad-
nienia wyroku może być także 
korzystny dla osoby skazanej, 
oznacza bowiem, że np. kierow-
ca, któremu sądownie odebrano 
prawo kierowania pojazdami, 
w praktyce nadal może pro-
wadzić, stanowiąc zagrożenie 
dla wszystkich. Zaniedbanie ze 
strony sędziego niweczy tym 
samym lub przynajmniej podaje 
wątpliwość cały wysiłek policji i 
wymiaru sprawiedliwości i moż-
na mu chyba przypisać istotną 
szkodliwość społeczną, którą 
zresztą niesie ze sobą już samo 
podważanie w obywatelach za-
ufania do władzy sądowniczej.

Czy z racji nadzoru Minister-
stwa Sprawiedliwości sprawa 
doczeka się szybkiego i sen-
sownego rozwiązania, a sędzia 
zostanie skutecznie przywołany 
do porządku? Miejmy nadzieję, 
że tak się stanie, choć nie spo-
sób nie ubolewać, że do tak ab-
surdalnej sytuacji w ogóle mo-
gło dojść.

AlKo

Wieści z Kozienic rzadko niestety trafiają na duże ogólno-
krajowe portale, a gdy już tak się dzieje, niekoniecznie 

oznacza to, że wydarzyło się u nas coś, z czego możemy być 
dumni. Tak jest i tym razem, ponieważ onet, Wirtualna Pol-
ska, Gazeta Wyborcza czy TVN zwróciły w lutym uwagę nie na 
jakieś nasze szczególne dokonania, tylko kuriozalny fakt, że 
Michał Mańkowski, sędzia Sądu Rejonowego w Kozienicach, 
co najmniej od 2017 roku zaniedbuje swoje obowiązki w za-
kresie sporządzania uzasadnień do wydawanych przez siebie 
wyroków, co ma poważne konsekwencje dla podsądnych i 
jest o tyle dziwne, że — jak mówią zgodnie ci z owych pod-
sądnych i inne osoby obecne na prowadzonych przez niego 
sprawach, z którymi o sprawie rozmawialiśmy — sędzia ten 
znany jest z upodobania do wygłaszania podczas rozpraw ob-
szernych komentarzy o charakterze wszechstronnie pouczają-
cym i moralizującym.
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dzielnicowy – blisko ludzi, zawsze gotowy do pomocy Muzyczne premiery z Kozienic rodem 2.0

Dzielnicowi odgrywają 
kluczową rolę w lokal-

nych społecznościach, będąc 
pierwszym kontaktem oby-
wateli z policją. Ich praca to 
nie tylko działania prewen-
cyjne, ale także wsparcie w 
trudnych sytuacjach, które 
wymagają empatii i zrozu-
mienia. Przykładem zaanga-
żowania jest historia mł. asp. 
Dariusza Wójcika z Komisa-
riatu Policji w Gniewoszowie.

Służba dzielnicowego to nie tyl-
ko rutynowe obowiązki, ale prze-
de wszystkim misja oparta na em-
patii, zrozumieniu i gotowości do 
niesienia pomocy mieszkańcom. 
To właśnie dzielnicowi są pierw-
szym kontaktem obywateli z po-
licją, a ich działania często mają 
kluczowe znaczenie dla poczucia 
bezpieczeństwa w lokalnej spo-
łeczności.

Dzielnicowy pełni szczególną 
rolę w strukturze policji – to funk-
cjonariusz, który zna swój rejon, 
jego mieszkańców oraz ich prob-
lemy. Jest osobą, do której moż-
na zwrócić się z prośbą o pomoc 
w trudnej sytuacji, skonsultować 
wątpliwości prawne czy zgłosić 
niepokojące zjawiska. Jego co-
dzienna praca obejmuje zarówno 
prewencję, jak i działania inter-
wencyjne. Często mierzy się z sy-
tuacjami wymagającymi nie tylko 
znajomości przepisów prawa, ale 
także dużej dawki empatii.

Dowodem na to, jak ważna jest 
rola dzielnicowego, są podzięko-
wania od obywateli, którzy otrzy-
mali wsparcie w trudnych chwi-
lach. Taka sytuacja miała miejsce 
w Komendzie Powiatowej Policji 
w Kozienicach. Na ręce Komen-
danta Powiatowego Policji, mł. 
insp. Wojciecha Bednarskiego, 
wpłynęły podziękowania od jed-
nej z mieszkanek gminy Gniewo-
szów. Kobieta chciała w ten spo-

sób wyrazić swoją wdzięczność 
mł. asp. Dariuszowi Wójcikowi 
dzielnicowemu gminy Gniewo-
szów, sierż. szt. Marcie Boruch 
oraz st. post. Damianowi Lewan-
dowskiemu za profesjonalizm, 
empatię i rzetelne podejście do 
swoich obowiązków.

Mieszkanka znalazła się w trud-
nej sytuacji – ktoś kierował wobec 
niej groźby karalne. Zgłaszając ten 
fakt na policję, spotkała się nie tyl-
ko z profesjonalnym podejściem, 
ale także ze wsparciem emocjo-
nalnym. Dzielnicowy i funkcjona-
riusze, którzy przyjmowali zawia-
domienie, okazali jej zrozumienie 
i cierpliwie wyjaśnili, jak będzie 
wyglądało dalsze postępowanie. 
Kobieta podkreśliła, że dzięki ich 
postawie poczuła się bezpiecznie 
i pewnie.

W liście do komendanta  
napisała:

"Życzę Panu Komendantowi jak 

najwięcej takich funkcjonariuszy, 
którzy tak rzetelnie i z wielkim 
zaangażowaniem będą pełnić  
swoje obowiązki."

To tylko jeden z wielu przykła-
dów pokazujących, jak ważna  
i odpowiedzialna jest praca dziel-
nicowego. Funkcjonariusze peł-
niący tę rolę muszą nie tylko znać 
przepisy i procedury, ale także 
potrafić rozmawiać z ludźmi, bu-
dować zaufanie i być wsparciem 
w trudnych chwilach.

Aktualnie trwa plebiscyt na 
najlepszego dzielnicowego w kra-
ju.  Zachęcamy do oddania głosu  
i docenienia tych, którzy każdego 
dnia dbają o nasze bezpieczeń-
stwo. Szczegóły plebiscytu w znaj-
dziemy posługując się hasztagiem 
#SuperDzielnicowego 2025

 
kom. Ilona Tarczyńska

Były w ostatnim numerze zeszłorocznym, są i teraz. Kto 
wie, może z takiego wyliczania najnowszych muzycznych 

premier twórczości kozienickich artystów powinniśmy uczy-
nić stały cykl? Jeden warunek: będziemy tutaj potrzebowali 
Państwa pomocy! Prosimy o podsyłanie nowych utworów 
artystów z Kozienic i okolic, o których wiadomo Wam, że się 
pojawily, a które my możemy wszak przegapić…

Osobliwym trafem skład bę-
dzie taki sam, jak w numerze 
grudniowym! Idąc od utwo-
ru najlżejszego: 7 lutego Kasia 
Chałdaś wypuściła nową wersję 
swojego doskonale przyjętego 
utworu pt „Boy” - tym razem w 
tanecznej odsłonie, jako Boy - 
FLEX REMIX kawałek zaprasza na 
parkiety. Gwarantowane, że nogi 
same pójdą w tan, pociągając za 
sobą głowę i resztę ciała!

Znacznie mniej imprezowym, 
za to tradycyjnie mocnym wokal-
nie - uprzedzamy lojalnie: trafia 
się grubsze słowo - i finezyjnym 
muzycznie utworem „Cudze winy 
na oczach, własne za plecami" 
przypomina o sobie kozienicki 
raper Order Lg. Utwór jak zwykle 
zawiera solidną dawkę treści nie-
banalnej i dającej do myślenia. 
Dobry, oldschoolowy rap z nutką 
refleksji... i nawet chyba czegoś 
w rodzaju nienachalnego mora-
litetu?

Wreszcie kawałek najcięższy 
i najbardziej mroczny - ekspe-
rymentalno-blackmetalowa 
Unelmia proponuje dostępny 
na youtube teledysk do utworu 
„Fortress Of Darkness”, w któ-
rym, zgodnie z nazwą, wesoło 
nie jest - cały czas jednak jest to 
muzyka bardzo atmosferyczna, 
nastrojowa i tak naprawdę melo-
dyjna, polecamy więc z czystym 
sumieniem.

DZIEŃ PATRONA W KOZIENICKIM MUZEUM

NOC SÓW Z KOZIENICKIM PARKIEM KRAJOBRAZOWYM

23 lutego 2025 r. o godz.15.00, w rocznicę urodzin patro-
na, Muzeum Regionalne w Kozienicach im. prof. Toma-

sza Mikockiego zaprasza na wernisaż wystawy oraz wykład. 
Traktują one o wykopaliskach prowadzonych przez archeolo-
gów Uniwersytetu Warszawskiego w libijskim Ptolemais.

Dzień Patrona ob-
chodzony jest w ko-
zienickiej placówce po 
raz drugi. Z tej okazji 
muzeum wypożyczyło 
wystawę „Ptolemais. 
Marzenie prof. Tomasza 
Mikockiego” oraz za-
prosiło dr. Piotra Jawor-
skiego z wystąpieniem 
„Polska Misja Archeo-
logiczna do Ptolemais: 
dzieło prof. Tomasza 
Mikockiego wczoraj  
i dziś”.

Na wystawie zapre-
zentowane zostaną ry-
sunki najcenniejszych 
zabytków: malowideł, 
mozaik, rzeźb i przed-
miotów życia codzien-
nego, pochodzących 
z wykopalisk w Ptole-
mais w autorskiej, ar-
tystycznej interpretacji Arkadiu-
sza Hapki, znanego rysownika 
i ilustratora prasowego (m.in. 
„Newsweek Polska”, „Tygodnik 
Powszechny”, „Gazeta Wybor-
cza” oraz tygodnik „Polityka”). 
Rysunkom towarzyszą fotografie 
przedstawiające malownicze rui-
ny starożytnego miasta. Ekspozy-
cja zorganizowana została przez 
Wydział Archeologii Uniwersyte-
tu Warszawskiego oraz Muzeum 
Uniwersytetu Warszawskiego. 
Mecenasem wystawy jest Wykop 
na Poziomie.

W wykładzie przedstawione 
zostaną osiągnięcia Misji Ptole-
mais w okresie, gdy kierowana 
była przez prof. Mikockiego, oraz 
najnowsze, interesujące rezul-
taty ostatnich dwóch sezonów 
badań archeologicznych w tym 
antycznym mieście.

Przypomnijmy: w grudniu 2001 
r. prof. Tomasz Mikocki, ówczes-
ny dyrektor Instytutu Archeolo-
gii Uniwersytetu Warszawskiego 
(obecnie Wydział Archeologii 
UW) przeprowadził pierwszy se-
zon badań wykopaliskowych w 

starożytnym Ptolemais. Zaini-
cjował w ten sposób działalność 
Polskiej Misji Archeologicznej w 
Libii. Jej najbardziej spektakular-
nym sukcesem, który doceniony 
został przez międzynarodowe 
środowisko badaczy, było odkry-
cie bogatej rezydencji rzymskiej 
dekorowanej mozaikami i malo-
widłami ściennymi, znanej jako 
Dom Leukaktiosa. Przedwczesna 
śmierć profesora w 2007 r., a na-
stępnie wybuch wojny domowej 
w Libii w 2011 r., na długie lata 
wstrzymały działalność tereno-
wą archeologów z UW w Libii. 
Ich powrót do Ptolemais stał się 
możliwy dopiero w 2022 r.

Dr Piotr Jaworski jest kierow-
nikiem Polskiej Misji Archeolo-
gicznej do Ptolemais, na co dzień 
pracuje w Katedrze Numizmatyki 
i Muzealnictwa Wydziału Arche-
ologii UW. Jego zainteresowania 
naukowe to: archeologia klasycz-
na, numizmatyka antyczna oraz 
dzieje zainteresowań starożytni-
czych i kolekcjonerstwa arche-
ologicznego w Polsce. Był ucz-
niem, a z czasem przyjacielem 
prof. Mikockiego.

Zdrowie psychiczne dzieci i młodzieży to sprawa dotycząca nas wszystkich.
Właśnie startujemy z projek-

tem, który pomoże zrozumieć, 
wesprzeć i dać realne narzędzia 
do działania! Przed nami spot-
kania i warsztaty dla dzieci, mło-
dzieży, nauczycieli i rodziców – 
bo razem możemy więcej.

Śledźcie profil Facebook To 
(NIE) mój problem – tam znaj-
dziecie wszystkie szczegóły, na 
naszej stronie tygodnikoko.pl 
także już wkrótce powinno poja-
wic się coś na temat!

Organizator: 
Fundacja Zdrowe Dziecko

Przełom lutego i marca to bardzo dynamiczny okres w roku dla większości naszych sów.   
W tym czasie odbywają się sowie gody. Podczas tego okresu znacznie częściej się odzywają 

i nawołują.  Szukają w ten sposób partnera i zaznaczają swój rewir. Aby pokazać jak wyglą-
da nocne życie lasu, umożliwić obserwację  sowiej  aktywności  oraz połączyć  miłośników 
sów, pasjonatów przyrody, poszukiwaczy wiedzy i tych, którzy chcą ciekawie spędzić czas, 
Kozienicki Park Krajobrazowy im. prof. Ryszarda Zaręby organizuje wydarzenie o charakterze 
edukacyjno-poznawczym.

W czwartkowy wieczór 27 
lutego zapraszamy na godzi-
nę 18.00 do restauracji Wolf 
Pub&Restaurant przy ul. Polnej 
81 w Pionkach.  

Spotkanie rozpoczniemy pre-
lekcją pokazującą gatunki krajo-
wych sów, poznamy siedliska w 
których żyją, ich zwyczaje. Na-
stępnie udamy się na nocny spa-
cer po lesie w celu nasłuchiwania 
głosów sów. W naszych warun-
kach możemy liczyć na usłysze-
nie głosu puszczyka. Liczymy na 
dobrą pogodę, bezchmurną i 
bezwietrzną.

Przed wyruszeniem na spacer 

uczestnicy spotkania rozgrzeją 
się gorącą herbatą ze słodką nie-
spodzianką. Poczęstunek ufun-
dowany przez Burmistrza miasta 
Pionki.

Prosimy o zapoznanie się z re-
gulaminem wydarzenia na stro-
nie www.parkiotwock.pl

Zapisy pod numerem telefonu 
509 532 021. Ilość miejsc ograni-
czona.

Współorganizatorzy wyda-
rzenia: Miasto Pionki, Miejski 
Ośrodek Kultury w Pionkach,  
Mazowiecko - Świętokrzyskie  
Towarzystwo Ornitologiczne, Re-
stauracja Wolf Pub&Restaurant.
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TYGODNIK

Z NAMI ZAMIESZKASZ 
W ENERGOOSZCZĘDNYM I FUNKCJONALNYM DOMU! 

ZAARANŻUJEMY I ZAPROJEKTUJEMY 
JEGO WNĘTRZE,

ZAPROPONUJEMY NAJLEPSZE 
WYPOSAŻENIE ŁAZIENEK 

(PŁYTKI, CERAMIKĘ, AKCESORIA I MEBLE ŁAZIENKOWE)

TEL. 512 495 193


